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W  1 А Ь О М О І б Х  K n ł O W S .

Sanki-P etersburg dnia 29  października•
{* Pszczoły Północnej).

O  o s ta tn ic h  c h w ila c h  ż y c ia , ś. p . C bsarżO- 
w  b y  M a r s *  F e d o r o w n y  ,  m o ż em y  d o n ie ść  n a stę ­
p u ją c e  d o s ta te c z n e y  w ia r y  sz cz eg ó ły ; .

J e s z c z e  o p o łu d n iu  d n ia  23g o  m e b y ło  do*  
Strzeżon o ża d n eg o  w id o c z n e g o  n ie b e z p ie c z e ń s tw a  
w  s ta n ie  J ky C e s a r s k i e y  M o ś c i,  i  nadzieja  r y c h ł e ­
go  p o w r o tu  d o  z d r o w ia  zd a w a ła  s ię  n ie w ą t p l iw ą .  
Od teg o  c z a s u | ch o r o b a  z a c z ę ła  s ię  w zm a g a ć  , a le  
do g o d z in y  p ią te y  z  p o łu d n ia  sa m i m e d y c y  n ie  
w id z ie l i  p r z y c z y n y  o b a w y . O  g o d z in ie  sz ó ste y  
o so b y , k tó r e  p r z y c h o d z i ły  d o  d w o r u , d la  d o w ie d z e ­
n ia  s ię  o  s ta n ie  z d r o w ia  G e s a r z o w e y ,  d o s tr z e g ły  
p o m n a ża ją ce  s ię  na w s z y s tk ic h  tw a r z a c h  z m ie ­
sz a n ie , i  g d y ,  o  g o d z in ie  sz ó s te y , M in is te r  D w o r u  
J e g o  G e s a r s k I e y  M o ś c i  p o s ła ł  p o  k a p e la n a  C e s A -  

r z o w b y  ,  n ie p e w n o ś ć  ta  z m ie n i ła  s i ę  ta jem n y  
p r z e s tr a c h  i  ro zp a cz . D o w ie d z ia n o  s ię , ż e  c h o r o ­
ba n a g le  n ie b e z p ie c z n y  w z ię ła  k ie r u n e k , i  ż e  do  
z a c h o w a n ia  d r o g ic h  d n i N a Y j a s n i b t Sz e Y  P a n i  n ie  
b y ło  już n a d z ie i. C e s a r z o w a  sam a o ś w ia d c z y ła  
Ż y czen ie  p r z y ję c ia  N a y ś w ię t s z y c h  T a jem n ic , za le ­
d w ie  C e s a r z  J e g o m o ś ć  za d o b r e  p o c z y ta ł o  tem  n a-  
m ie n ić .O  g o d z in ie  y m e y , z p o b o żn o śc ią , sp o k o y n o śc ią  
i s ta ło ś c ią  p r z y ję ła  Ś w ię t e  D a r y  C h r y s tu sa , a ze ­
b r a w sz y  o s ta tn ie  S w e s i ł y ,  m o g ła  s ię  p o d n ie ść  i  
tisiąśd ź na łó ż k u . P r z e z  c a ły  ten  cza s  M o n a r c h a  

n ie  o d s tę p o w a ł S w e  у  R o d z ic ie lk i*  C e s a r z o w a  A l e -  

k a n d r a  F e d o r o w N a  r ó w n ie ż  r a c z y ła  zn a y d o w a ć  
s ię  p rzy  N i b y  n ie o d s tę p n ie . —  P r z y g o to w a w s z y  
s ię  na d r o g ę  d o  w ie c z n o ś c i ,  C e s a r z o w a  z w r ó c i ła  
je sz cz e  z ie m s k ie  o cz y  n a  to , c o  J e y  d ro ższe m  b y ­
ło  nad  w sz y s tk o  na ty m  p a d o le , i  d r ż ą c ą  r ę k ą  da­
ła  o s ta tn ie  r o d z ic ie ls k ie  b ło g o s ła w ie ń s tw o  ^ N a Y -  

j a ś n i k s z y m  S w y m  D z i e c i o m  ,  o św ia d cz a ją c  je  po  
im io n a c h  i  d la  T y c h ,  k tó r e  w  t e y  ś w ię te y  c h w i ­
l i  b y ły  2 N i ą  r o z łą c z o n e , C e s a r z E w i c z o w i  K o n ­

s t a n t e m u  P a w ł o w i c z o w i ,  W i e l k i e m u  X i j e c i u  Mi­
c h a ł o w i  P a w ł o w i c z o w i  ,  W i e l k i m  Xi^ŻNoM Ma­
r y i  P a w ł o w n i e ,  A n n i e  P a w ł o w n i e  i  H e l e n i e  P ą *  

w ł o w n i b .  Z  w o l i  J e y  G e s a r s k I e y  M o ś c i w e z w a ­
no k u  N i e t  N A sr ę r c ę  T r o n u .  T e n  sam  za p y ta ł;  
aza li s ię  J e y  n ie  p od ob a  i  s io s tr y  w id z ie ć ,  a  o tr z y ­
m a w s z y  tta to  z ezw o len ie»  p o b ie g ł  po N ie  i  p r z y ­
p r o w a d z ił  W i e l k i e  X ięz N icz K i ku  ło ż u  U m ier a  ją- 
c e y .  C e s a r z o w a  p o b ło g o s ła w iła  w s z y s tk ie  m iłe  
J e y  se r c u  w n u k i ,  i  już z tr u d n o śc ią , p r z y  p o m o c y  
C e s a r z a ,  p o ło ż y ła  g łą b ie ją c ą  r ę k ę  na p o d n ie s io n e ­
g o  k u  S o b i e ,  p rz e b u d z o n e g o  ze  sn u , d z ie c in ę  K o n ­

s t a n t e g o .
R y c h ło  p o te m  C e s a r z o w a  p o g rą żo n a  zo s ta ła  

w  ła g o d n e m  d r z y m a n iu  ,  i  t y lk o  na g o d z in ę  p rze d  
sk o n a n iem , na jed n o  m g n ie n ie  o k a , z w r ó c iła  o c z y  
do C e s a r z a ,  a le  już a n i s ło w a  n ie  m ó w ią c . U m a r ­
ła  ś m ie r c ią  s p r a w ie d l iw y c h ,  b ez  n a y m n ie y s z e y  w a l­
k i  i  c ie r p ie n ia . W  k o ń c u  g o d z in y  t r ż e c ie y  zr a -  
na le k k ie  w s tr z ą s n ie n ie  u st o b w ie ś c i ło  J ą  o tacza ­
ją cy c h  o n a d e y śc iu  o s ta tn ie y  c h w i l i ,  i  n ie b ie sk a  
w e s o ło ś ć  u k a za ła  s ię  na tw a r z y  S ta w a ją c e y  p rzed  
B o g ie m  . . .

T e d y  s p r a w ie d liw y , g ło ś n y  Żal, p o  g łę b o k ie n t  
m ilc z e n iu  sm u tk u , p r a w a  s w e  r o z c ią g n ą ł. P ła c z e  
n a p e łn i ły  p a ła c ,  r o z n io s ły  s ię  p o  c a łe m  m ie ś c ie .L u d

ze szczerem  uczuciem opłakuje Matk^, w Maryi] 
F e d o r o w n i b ,  jak nawykł J ą czcić i  nazywać od i 
dawnych lat. _

(e b a le ty  Sankt-Petersbutskiey).
N cyntyley  potw ierdzony C erem oniał przeniesie  

nia  cia ła  w B ogu spoczywającey N a y j A s n i e y -  

b z e y  C e s a h z o w e y  M a r y i  F e d o r o w n y ,  z Izb y  sy* 
piainey do Tronowey, a  Z n iey  do sali Tau  
tyc k ie y .

C ia ło  b ło g o s ła w io n e y  i  w ie c z n e y  p a m ię c i  
N a y j a ś n i e y s z e y  G e s a r z o w e y  M a r y i  F e d o r o w n y  ,  

m a z o s ta w a ć  w  iz b ie  s y p ia ln e j  d o  d n ia  28  p a ź ­
d z iern ik a . P r z y  n ió m  b y d ź  m a d e ż u r  z  d w ó c h  
F r e y lin , d w ó c h  K a m e r h e r ó w  i  d w ó c h  K a m e r *  
ju a k r ó w , k tó r z y  s ię  zm ie n ia ją  co d ob a .

C erem o n ija  d u c h o w n a  m a s ię  o d b y w a ć  CO 
d z ie n n ie  o b r z ą d k ie m  K o ś c io ła  W s c h o d n ie g o )  a  
Z w yczayn ą  g r u b ą  ż a ło b ę  n o s ić  b ęd ą  o b o je y  p ł c i  
p ię c iu  k la ss  O so b y  o d  d n ia  ś m ie r c i  d o  d n ia , w  k tó  
rym  d o n ie s io n o  b ę d z ie  o  r o z k ła d z ie  ż a ło b y  n a  k w a r  
la ły  i  k la ssy .

G d y  C ia ło  J eY C e s a R S k i e Y  M o ś c i  z o s ta n ie  O 
b le c z o n e  w  s u k n ie  R u s k ie  (ze  s r ó b r n e y  h ia te r y i  
1'itey , z ta k ie m ż o  u b ra n iem  na g ło w ie  i Z d łu g ą  
szarfą ) i  w ło ż y  s ię  P u r p u r a  C e s a r s k a  (ze  z ło to ­
g łó w  u  z  w y ś z y w a n e m i h e r b a m i, p o d sz y ta  fu tr e m  
g r o n o sta jo w y m  z e  sr e b r n y m i k u ta sa m i); w ó w c z a s  
J e t  C e s a r s k a  M o ś ć  rtAiriAśmeYszA C e s a r z o w a  A- 
l e k a N d r A F e d o r o w n a  w ło ż y  K o r o n ę  na g ło w ię  
z m a r łe y  G e s a r z o w e y ;  P u r p u r a  r o z c ią g a ć  s ię  b ę d z ie  
aż d o  p u lp itu ,  na k tó r y m  p o s ta w io n y  b ę d z ie  O b raz)  
a  p r z y  d r u g im  p u lp ic ie^  c z y ta n a  i b ę d z ie  E w a n ­
g e l ia  ś.

O b a  p u lp i t y  o k r y te  b ę d ą  a x a m ite m  k a rm a ­
z y n o w y m  ze  z ło te  m i g a lo n a m i. P r z y  c i e le  J b Y  Cb­
s a r s k i b y  M o ś c i, ja k  i  w p r z ó d y , b ę d z ie  c o d z ie ń n ie  
s łu ż b a  k o ś c ie ln a .

C ia ło  b ę d z ie  p r z e n ie s io n e  d . 28  p a ź d z ie r n i­
k a , p rz e p r o w a d z a n e  od  I ch Cesarskich M o śc i i  w s z y ­
s t k i c h  D am  D w o r u  i  K a w a le r ó w , z  iz b y  s y p ia l ­
n e y  d o  T r o n o w e y .

T e g o  d n ia , w e d le  u c z y n io n e g o  w  w i g i l i ą  o -  
g ło sz e n ia , zgrom ad zą  s ię  d o  iz b y  k a w a le r s k ie y  na  
p o ło w ie  z e sz łe y  G e s a r z o w e y  w s z y s tk ie  D a m y  D w o ­
r u  i  K a w a le r o w ie ,  tu d z ie ż  p ie r w s z y c h  k la ss  oh o  
j e y  p łc i  O so b y , i  g d y  IcH  C e s a r s k i e  M o ś c i ra czą  
p r z y b y d ź  dt> a p a r ta m e n tó w  z m a r łe y  G e s a r z o w e y ,  

w  ó w c z a s , p r z y  z w y k łe y  C e r e m o n ii  D u c h o w n e y ,  
o śm iu  K a m e r h e r ó w , p r z y  p o m o c y  c z tć r e c h  Ka- 
m e r ju n k r ó w , p r z y tr z y m u ją c y c h  k u ta sy , w  to w a  
r z y s t w ie  tak  І с м  C e s a r s k i c h  M o ś c i, jako  i  in n y c h  
O sób  z n a k o m ity c h  p łc i  o b o je y , p rze n io są  C iało Z  
p arad n etn  ło ż e m  do iz b y  T r o n o w e y , i  p o s ta w ia n a  
p r z y g o to w a n y m  T r o n ie .  W  g łp w a c h  p o s ta w ie n i  
b ęd ą  na s tr a ż y  R o tm is tr z e  i ^ z ta b s -R o tm is tr z e  p ó ł-  
k u  K ir y s y e r ó w  Jey C e s a r s k i e y  M o ś c i  w  ź u p e l-  
n e y  ż a ło b ie )  o  k ilk a  k r o k ó w  d a le y ,  z o b u stro n ,  
w z d łu ż ,  o k o ło  ło ż a  s ta ć  p o w in n o  sz e śc iu  g r e n a d y -  
e r ó w  r o ty  P a ła c o w e y  z  b ro n ią  11 n o g i ; a u d r z w i  
w e w n ą tr z  p o k o ju  p o  d w ó c h  p o d o f ic e r ó w  p ó łk u  k i -  
r y s y e ió w  J e y  C e s a r s k i e y  M o ś c i , w s z y s c y  w  ztt* 
p e łn e y  ż a ło b ie )  u  n ó g  w  o d le g ło ś c i  k i lk u  k r o k ó w ,  
c z te r e y  p a z io w ie .

W  izbie karmazynowey, która obita będzie 
suknem ciarnóm, postawi się straż wewnętrzna



»

ótku kawalergardów, a przed latarnią półku ki- 
Ц rysy ero w J by C ksarskey M ości.

Od dnia przeniesienia Ciała do izby Trono- 
|  wey, będą trzymały deżur przy Ciele, dzień i noc, 
Про ośm I b m ,  pierwszych klass czterech, w tey 
^liczbie dwie F rey liny  i dwie Damy kawalerskie 

orderu ś. K atarzyny; tudzież po ośmiu K aw alerów  
pierwszych klass czterech] w tey liczbiespo jednym 
K am erherze i po jednym Kamerjunkrze.

Łozę okryte będzie d ra p e rуą z axamitu k a r ­
mazynowego, ze złotą gazą i kutasami; w głowach 
ułożą wyszyty będzie C esarski H erb  liossyyski,a po 
bokach łoża w cyfrach N a  у w y ż s z e  J ey Imię.

Nazajutrz, po uczyniunem ogłoszeniu, będą 
przypuszczani do ręk i  J ey C esarskie*- Mości wszel­
kie у rangi ludzie płci obojey, codziennie od go­
dziny 11 zrana do 2giey z południa, a po obiedzie 
od Ściey dii ymey wieczorem.

Skoro zaś C a s tru m  doloris i Sala żałobna bę- 
idą przygotowane, w ówczas, według uczynionego 
w wigilią ogłoszenia, tak Duchowieństwo znako­
mitsze, jako i wszystkie Nadworne, oraz inne pier­
wszych dwóch klass płci obojey Osoby, w dniu 
naznaczonym, zjeżdżać się mają od godziny * do go­
dziny—-d o  Pałacu J ego Cesarpkiey Mości,izgroma 
dzać się do izby Kawalerskiey zeszłej Cesarzu wey; 
znakomitsze Duchowieństwoc /gromadzi sig w u- 
b iorach  kościelnych do izby Załobney.

Jak  tylko I ch C esarskie M ości N ayjaśkiey- 
szy Cesaz J egomość i N ayjaś;sieysza Cesarzowa 
J eymość oraz J ego Cesarska W ysokość N astępca 
raczą wyyŚĆ , wtedy wszystkie wyżey wspomnjo- 
ne rangi przeprowadzą N a y w y ż s z e  Osoby Ce­
sarskie do izby T ro n o w ej ,  zkąd, wedle ustano­
wionego obrządku Duchownego Kościoła W scho­
dniego, Ciało podniesione będzie i złożone do tru- 
ny, przez Osoby, znajdujące się przy J ey Cesar- 
skiey Mości, przy pomocy czterech Ko mer j un- 
krów , którzy pode у tną nakrycie. r

Ciało przeniosą też Osoby do sali Załobriey 
i  zjożą na C a s tru m  doloris, przed niem poniosą; 
czterey K am er junkrowie wieko trany , czterey Ka- 
inerherowie przykrycie,  i złożą je na Ciele Zm ar­
ł e j .  K am er-junkrow ie  w tymże czasie złożą wie­
ko na przygotowanym z boku etolc; p o  ozem Du­
chowieństwo odprawi panichydg, i zac?-iie się czy­
tanie Ewangelii ś. we dnie i w nocy. Po bokach 
t ro n y  rozłożone będą, na taboretach: Cesarska 
K orona i Ordery  w Bogu spoczywającej Cesa- 
kzowey.

Q dtęgo  dnia przy C hde_mają tnzjmać deżur, 
w e dnie i  w nocy, dwie Damy Stanu , dwie Damy 
2giey klassy , dwie Damy kawalerskie orderu ś. 
K atarzyny, cztery Damy ‘Зсіеу i ł4 fey Hassy, oraz 
cztery F rey liny  , ośmiu K aw alerów  pierwszych 
klass czterecji, dwóch K am erherów  i dwóch K a ­
mer-jun krów. W szystkie po mieni one osoby zrnie- 
niać śię mają "со dobę o godzinie 9 zrańa; pa s tra­
ży u trupy  staę będzie sześciu kapitanów G w a r- 
d y i ; u dołu  C a s tru m  D oloris po bokach 12 pod­
chorążych gwardyi lub kadetów; w nogach dwóch 
pod-oficerów roty  grenadyerów pałacowych, a na 
stopniach 12 kamer-p izióvy i paziów; u drzwi w  

I sali ża łobnej stać będą ną straży grenadyerowic 
pałacowi. ,

Od dnia przeniesienia Ciała na C a stru m  D oloris  
przypuszczani będą, dla oddjrnią. pokłonu, wszelkie­
go stanu ludzie, od godziriy'*i 1 zrana do ymey w ie­
czorem, wyjąwszy podczas odprawiania j.»onichyd.

W ie lk i  M a r s z a łe k  H r a b ia  M u ss in -P u szk in -  
B r ju s .

( U rzą d zen ie  ża ło b y  u m ieśc im y  w  n a s tę p u ją c y m  
Numerze;). . _______

(z Ruskiego Inwalida.)

N ajw yższy Reskrypt
. D o  P .  3e d c  r a t - a d  ju t  a n t  a  X ią z ę c ia  A . S, 

M e n sz ik o w a y , "
X ią z ę  A te& ą n d rzc  S  ięy g  je jew i c z u j

Oblężenie W a rn y  z taką stałością,.i roz tro­
pnością prigz W a s  rozpoczęte- i iurząd^one, te ­
raz szczęśliwia^dopro^ądzonc Ло końca i zu p e ł­
nym skutkiem uwieńczone zostało. Postępując

ścieżką przez W as  wskazaną, woyska N aśze zdo­
były twierdzę, która dotąd nie znała zwycięzców! 
Ciężka rana, otrzymana na samem polu dzieł W a ­
szych, nie dopuściła W a m  bydź obecnym widzem 
skutków , przez W as  przygotowanych. Przyzna­
jąc atoli zupełne uczestnictwo W'asze w nowym 
blasku, k tóry  oznami.enił sławę oręża Rossyyskie-! 
go ,  daruję W xm  jednę z tu reckich  arm at,  wzię-j 
tych w W  ar nie, pragnąc, ażeby ten dowód oso-j 
Lliwszey Mo jey ku VVam życzliwości, posłużył j 
za pamiątkę zasług, okazanych przez W  as w oblę-j 
żeniu i ku zdobyciu W a rn y .

Zostaję ku W am  zawsze przychylnym, 
(podpisano) N  £  K. Q Ł  AL ¥}•

Okręt-Par у  z w przystan i W  arneń- 
skiey dnia 1 października 182$ roku.

Jen e ra ł  ad ju lan t , Jenera ł  p iechoty  , H rab ia  | 
K om arow ski, nayłaskawiey mianowany senatorem 
i ma zasiadać w drugim departamencie Senatu.j

Przez nay wyższy dyplomat teyże daty , W i-  
ce-admirał M e sse r , nayłaskawiey mianowany Ka-j 
walerem. orderu Św ię tego  R ów nego  z  A p o sto ła m i}  
X ią zę c ia  W ło d z im ie r za  W  letkiego  K r z y z a  wtó- 
r e y  k la ssy  , w nagrodę za rozsądne urządzenia w 
kierowaniu oddzielną eskadrą floty czarnomorskiej,! 
i odznaczające się męztw o, okazane przezeń w cza­
sie attaku przez flotę twierdzy W a rn y  dnia 7 
sierpnia.

Przez nay wyższy dyplomat teyże daty, ko n tr ­
admirał, S a lt i, nayłaskawiey mianowany kawalerem 
orderu ś. A n n y  is ź e y  k la ssy , w nagrodę szczegółaey 
waleczności', przezeń okazanej, w działaniu p rze­
ciw twierdzy W a r n ie ,  i gorliwego wypełnienia 
wszystkich rozrząd zeń zwierzchności.

liadca Tayny i pierwszy Mistrz obrzędów , 
H rabia  P o to ck i, nayłaskawiey mianowany kawa-l 
lerem orderu Św ię tego  P ra w o w iern eg o  W  ielkie- 
go X ią ię c ia  A le x a n d r a  N ew sk iego  > na okazanie 
nay wyższej uprze у mości za odznaczającą się gor­
liwość, trudy  i wzorową pieczołowitość, w powie­
rzonych mu obowiązkach, w czasie w ypraw y J.C  M. 
za granicę i w czasie kampanii tegoroczney prze­
ciwko Turkom.

Oyciec Spowiednik J.C. M .,Pierwszy Kapelan 
Głównego Sztabu J. С. M. Członek Nayświęlszego 
Synodu, X iądz N ik o ła j  M u z o w s k i , nayłaskawiey 
mianowany kawalerem o rd eru  ś. A n n y  is z e y k la s -  
s y , w nagrodę odznaczającey się służby i gorliwe­
go wypełnienia w łożonych nań obowiązków , w 
czasie w ypraw y  J. С. M. za granicę i w czasie 
kampanii tegoroczney przeciwko Tui kom.

D okończen ie  U rzą d zen ia  W y s ta w y  w yrobów  R ę ­
ko d z ie ln iczych  w P e te r sb u rg u .

i 5) W zględnie wewnętrznego urządzenia w y­
stawy, Kom itet jest obowiązany :

a) Przygotować m iejsce dla expozycyi i 0- 
patrzyó je w rzeczy potrzebne.

b) Mieć pilność na pierw szem przyjęciu w y ­
robów do umieszczenia na wystawie.

c) W  miarę ich rozpakowywania, rozdzielać 
je stosownie do wygody w pomieszczeniu , do g a ­
tunku w yrobow, biorąc lepsze do główney sali ex- 
pozycyyney i należących do nie у pokojów; dal­
sze zaś w drugich m ie js c a c h , do tego przygoto­
wanych; wzdarzeniu zaś niedostatku mieysca, a z; - 
tym, zniósłszy się z kim  należy , o zajęciu na to 
n ie k tó r y c h  pokojow gmachu birżowego. _ _

d) Dla kazdey party i oddzielić r.ieodbicie po­
trzebne, ale bez zbytku, mieysce. P rzy  partyach 
powinny bydż za w ieszone tablice, z napisem imie­
nia gospodarza fabryki,  i numer part у i , a nadto 
re jestra  rzeczy z wyrażeniem ceny ich przedażney:

e) Dozierać, ażeby codziennie otwarcie i zam­
knięcie wystawy odbywały się w godzinach n a ­
znaczonych.

/ )  Przestrzegać , ażeby żadne rzeczy w go­
dzinach otwarcia nie zostawały bez dozoru prykaz- 
czyków, lub maklerów.

g) Przez Kommisarza mieć dozor nad w e ­
w nętrznym  porządkiem i spokoyncscią w salach 
ех р о гу с у і , i żeby do nich nie byli wpuszczani



ludzie, w nieprzystoyney postawie przychodzący.
h) Starać się, ażeby odwiedzający mieli wszyst­

kie potrzebne dogodności.
i) Przedsięwziąć potrzebne środki około ca­

łości rzeczy wystawionych, osobliwie przy o tw ar­
ciu i zamknięciu lok a Iow i w czasie nocnym.

k) S tarać się’ ażeby wystawiane wyroby, po 
zamknięciu ехрогусуі , były1 zabrane z iokalow 
w przeciągu dwóch tygodni.

i 4 )Do piśmiennych czynności Komitetu należy:
a) Dtrżymywanie xięgi sznurowey wszyst­

kich party у wy robo w, na wystawę wniesionych,
iodług numeracyi , i  z przyłączeniem rejestrów 

podpisanych przez fabrykantów lub ich prykaz- 
czyków , albo me kle rów , i aduoto wanych przez 
kierującego korrespondeneyą Komitetu.

b) W ydaw anie rew ersów  na przyjęcie w y­
robów do wystawy. Rew ersa te powracają się 
w swoim czasie od właścicieli z ich nadpisem o o- 
trzymaiiiu wyrobów na powrót. Z resztą za ca­
łość wyrobów odpowiadają w czasie otworzenia 
t-xpozycyi, znnyriujący się przy w yrobach  p ry -  
kaszczyki lub maklerowie.

c) U trzymywanie księgi szntirowey przycho­
du i rozchodu pieniędzy.

d) U trzymywanie protokułd  o każdym dniu 
o tw arc ia ,  z zapisywaniem wszystkiego ważniey- 
szego.

e) Potrzebne znoszenia się i przedstawienia 
Radzie Ma n u fak tu ralneу.

f )  Ułożenie opisania expozycyi dla umiesz­
czenia w dzienniku rękodzieł i osobno w gazecie
handlów ey

15) Zdanie o tów arach i wyrobach , na w y­
stawę danych, powinno się odbywać sposobem na-
stępujący m:

a) K o m i te t , wybierając w czasie wystawy 
przednieysze wryroby wszelkiego rodzaju , układa

|osobne ich  spisania.
b) W  ostatnich trzech dniach expozycyi, przed 

tcmi czterma dniami, kiedy dozwala się brać w y­
roby przedane, zbiera się w pokoju Kr/miteiu cała 
Rada M anufakturalna z członkami K om itetu, i na 
to zebranie podaje się wyiey wsporanione spisanie.

ć) Zgromadzenie, zapewniwszy się przez szcze­
gółowe obeyrzenie, przy pomocy wezwanych do 
Lego znawców, o wartości wyrobów, i wyśledziw­
szy , azali jeszcze nie ma takichźe , zasługujących 
na uwagę, oznacza naprzód te z nich, za które fa­
brykanci , lub rzemieślnicy mogą zasługiwać na 
nagrodę, i rozdziela wyroby te na trzy  oddziały. 
p ie r w s z y , drug i i trzeci. Takow e- rozdzielenie 
czyni się przez biletowanie gałkami, mającerni zna­
ki liczbowe i,  2» 5, podług większości gałek ka­
żdego numeru , z przestrzeganiem jednak, iż jeśli 
wyrób ma razem więcey gałek na iszy i 2gi od­
dział. i jeżeli na sam trzeci, chociaż tu bidzie wię­
cey gałek, niżeli na iszy i 2gi porównie , wtedy 
się wyrób uznaje do drugiego.

d) Po skończeniu balotowania , Rada robi 
i swoje postanowienie o nagrodach dla odznaczają­
c y c h  się, o czem teżprzedstaw iaM inistrow i Skarbu.

16) Za odznaczające się w yroby dają się na- 
jgrody: ij  medale pochwalne, umyślnie na to wy- 
jhite , złote i srebrne. 2) Publiczna pochwała i 
japprobata w opisaniu wystawy. 5) Premia p ie­
niężne za celnieyeze wyroby za prowadzeń domo­
wych, lub rzemieślnikom, podług uwagi Rady.

/7) M inister Skarbu, rozpatrzywszy przed­
stawienie Rady M anulakturalney o nagrodach i 
premiach, podaje one z opiniją swoją na weyrze- 
оіѳ J ego C esarski вг Mości, upraszając, w zdarzę- 
111,1 osobnych usług ku dobru powszechnemu, 0- 

,kazanych przez fabrykantów, także medale dla no- 
jszenia na szyi i inne z N a y w y ż s z e y  szczodro- 
ty nagrody, |

A utentyk podpisał: M in is te r  Ska rb u  Je n e - 
r a t  p iechoty K a n k r in .

T y flis  dnia д p a źd ziern ika .
(z Ruskiego Inwalida).

I o s tanow czej klęsce, jakiey doznały zjedno- 
Iczone siły tu reck ie  pod Acłiaicychem ,) uciekające

szczątki woysk zniesionych, rozpierzebnęły się w 
kierunku do A rzru rn , i na tern skończyły się wszy 
slkie usiłowania ze strony nieprzyjaciela. Zaczął, 
się on zbierać okołoA r z r u m ,  co przymusiło woy- 
ska  iśdź do Paszajiku Karskiego, k tóre  się tam 
znajdow ały  do 5 października. W  tym czasie: 
zimno podniosło się do 6 stopni. Ńa»tała zima 
W tych górzystych m iejscach  , zmusza rozpus'cić 
woyska na zimowre kwatery. Zabezpieczywszy 
żywność i zostawiwszy załogi w twierdzach, J W . 
H rab ia  P a sk iew icz  JEry w  ans k i  powrócił d. 5 le 
raźniejszego października do T y  f l i s u .  T ak  się 
skończyła ta kampanija przeciwko T urkom  w A- 
zyi , kampanija, która oddała nam trzy Paszaliki,j 
6 twierdz i 3 zamki. T ak  rozumieją, iż Turcy! 
w zimnym teraz czasie nic nie przedsięwezmą ,| 
chociaż zamek T o p ra k - J i a l e , w Pasz. l iku baja- 
zetskim, leży o 70 wiorst od Arzrum u.

K  R ó 1. e w s T w  o P o l s k i e .
W a r s z a w a  d n ia  11 lis topada .

(z Gazety W arszaw skiej).
Przybyły na dniu onegday szym goniec z P e ­

te rsb u rg a  do tuteyszey stolicy, przywiózł przera- 
żającą wiadomość o zgonie N ayjaśnieyszey Cesa-I 
rzowey M aryi F edorowny, M atki N ayjaśniey-I 
szego Cesarza i K róla. T rudno opisać wrażenie,] 
jakie ten niespodziany i straszny xvypadek spra 
wił na um joiach mieszkańców stolicy K rólestw a 
Polskiego, k tórych zbolałe serca po zgonie naylep- 
szego z M onarchów nie było b y n a jm n ie j  przygo­
towane do poniesienia tego nowego ciosu. M ie­
szkańcy K rólestw a Polskiego, przyzwyczajeni na­
potykać imię zmarłey ukochanej M onarchia'! , ,  
лѵ każdey ch w il i ,  ilekroć nędza i sieroctwo do­
znawały opieki i w sparcia ,  M onarchini, którey 
całe życie było pasmem dobroczynnych uczyn­
ków, opłakują J ey zgon, jak u tratę bóstwa opie 
kuńczego, które, zesławszy Opatrzność na pocie­
chę kilkadziesiąt milionów ludzi, zbyt krótko je­
go istnieniem cieszyć się im dozwoliła.

Od dnia wczorayszego (9 listopada) zam­
knięte są widowiska i zabawy publiczne. (M .W .) .

— J. C. W .  Ceśarzewicł W ielki X i^ żę K on-| 
stanty, wyjechał dnia 11 b. m. z  tuteyszey stoli­
cy do P e te rsb u rg a .

—  J W .  Stefan Hrabia G rabow ski, Jene ra ł  Dy. 
w izyi,  M inister Sekretarz Sianu Królestwa Pol-! 
skiego , przybył dnia wczorajszego do tuteyszey 
stolicy.

— Liczny orszak przyjaciół i znajomych JW .!  
J ó z e fa  A u b e r t , Cesarsko-Rossyyekiego Radcy Sta-^ 
nii) dnia 10 b. m. zmarłego w 85 roku życia, przc-| 
prowadził onegday zwłoki jego na cmentarz Po-i 
wązkowski.

F r a n c y  a.
P a r y ż  d n ia '28 p a źd ziern ika .

(z Gazety W arszawskiej).
Onegday w  południe  przew odniczył K ró l  Jm ć 

w  radzie M in is tró w , na k tó rey  się także Xiąże 
D elfin  znajdow ał. Poprzedzającego dnia Pano­
wie de la P erronays  i de В аупеѵаі, mieli zaszczyt 
złożenia uszanowania swego Monarsze, k tóry  pie­
częć M inisteryum  spraw zagranicznych, odebra­
wszy od P.ina de В аупзѵ аі oddal? na powrót Panu 
de la F erronays. W k ró tce  potem zgromadzili się 
Ministrowie н  Biskupa z JBeamańś i naradzali się 
przez 5 godzin.

Jen e ra ł  M aison  zaymie nie tylko twierdze
JN aw m yn , M odon , Koronki P a t  ras, lecz oraz osa­
dzi w ojsk iem  swojem A r k a d y a  , C asle l-T ornese , 
D ardańelle  L ep a n tsk ie  i M issofungę. Dwa okręty 
wojenne udały  się dnia 28 xvrześnia z N a w a ry n u  
do K andyi,  celem żądania od Baszy zadosyć uczy­
nienia za strzelanie do statku, płynącego około ba- 
teryy* W  tymże czasie wyszedł pod żagle okręt 
francuzki A m p h itr ite .

List prywatny z M orei donosi: „A dm ira ł  Bo- 
sam eZ, k tóry  banderę swoję w yw iesi ł  na okręcie 
T rid e n t  , ma niezwłocznie zastąpić Admirała de 
R ig ń y  w dowództwie eskadry. Jb ra h im  Basz* 
widząc woysko nasze, oświadczył , iż wiele urzą-

3*



dzeń jego zaprowadzi w Egipcie. Chce organizo­
wać saperów, strzelców konnych i huzarów. P u ł­
kownik F audoas  darował mu zupełny mundur 
strzelecki z rynsztunkiem, a za to otrzymał pałasz 
Turecki.” 4 ,

Inny list z Morei wyraża: „ Ib ra h im  oświad­
czył jenerałowi M a iso n , że kazał woysku swemu 
przysi^dz, iż żaden żołnierz nie wystrzeli do Fran­
cuzów. Nie można tu nic kupić, prócz winogron, 
fig i złey baraniny. Kartofle sprowadzają się z K or- 
f u ;  worek ich kosztuje 5o franków; za główkę ka­
pusty płacić trzeba i frank i 5o centim; dwa małe 
okręciki , które tu z taką żywnością przybyły z 
M a rsy lii, zyskały naymniey 100 procentu. ”

Kapitan D ickinson, który w bitwie nawaryn- 
skiey dowodził na okręcie Genua, znayduje się od 
kilku dni w R ouen . Otrzymał on w nagrodę wale­
czności swoje у od N ayjaŚnieyszego C esauza J ego­
mości RossrrSKiEGO order ś. A n n y  у od N. Króla 
Jmci Francuzki^go order ś. L udw ika , a od N. Króla 
Jmci Angielskiego, order woyskowy.

Kroi Jmć w dowód naywyższego swego za­
dowolenia nadał dostoyność Hrabiego Panu de 
ДаупеѵаІ, swemu Ministrowi stanu i posłowi przy 
rządzie Szwayćarśkim , który w czasie niebytno- 
sci Hrabiego de la F erro ń a ys  tymczasowie kie­
rował Ministeryum spraw zagranicznych.

List z Tulonu  wyraża: „Unia 20 b. m. odebra­
no tu rozkaz wyprawienia do Morel 35 sztuk dział: 
fortecznych, polowych i lekkich. Wszystko to zo­
stanie wziąłem z arsenałów T u lo n u , P erpignan , 
T u lu zy  i Grenoble. Zdaje się, iż mają nadzieję ry ­
chłego opanowania twierdz , i że chcą je opatrzyć 
jak nayprzyzwoiciey. Wyśle się także ѵуіеіе pro­
chu. Woysko w Morei doświadcza niedostatku 
żywności. Bułka chleba ważąca 2 funty kosztu­
je 4o sous. K ray nie ma żadnych zasobów , a nie- 
zachowywanie przyzwoitey miary w pokarmach, 
dodane do złego klimatu, ściągnęło na woysko za­
raźliwą febrę, która liczne zmiata ofiary. W ieln 
officerów artylleryi i ihżynieryi umarło.

Akademija umiejętności na w czO rayszem  po­
siedzeniu obrała H r. В а г щ  Para, członkiem s w o ­
im honorowym, na mieysce zmarłego H r. Andreossy .

Minister handlowy mianował znowu kdm- 
missyą z 11 członków złożoną, do pl-żeyrzenia istną- 
cych praw i urządzeń względem patentów na w y­
nalazki i udoskonalenia. D zien n ik  handlow y w z y ­
wa. interessowaną publiczność do zgłębienia, jakby 
wypadało poprawić dotychczasowe urządzenia w 
tey mierze, iudzielenja myśli swoich rzeczoney 
Kommissyi, na którey czele jest Pan Girody rad­
ca tuteyszego sądu królewskiego i deputowany 2 
Departamentu A  Kanclerz wyznaczył także 
kornmissyą dó spisania inwentarza wszystkich 
sprzętów drukarni królewskiey, prass, druku i t .  d.

Z więzienia B ice tre  posłano na galery 1З0 
więźniów. Prowadzono ich przez, ulice , przyku­
tych parami. Między niemi zhaydowali się: nie­
szczęśliwy Scypio  A fry k a ń sk i,  który aktorce M a rs  
skradł był kleynoty i teraz zdawał się bydż bar­
dzo zmartwiony; pisarz pewnego notaryusża, któ­
ry  sfałszował był papiery, nie strkeił jeszcze da- 
wney miny elCganckiey; zręczny złodziey 17510- 
letni, który całą podróż przez miasto odbywał w 
skokach , i  dla tego nazwany został galerow ym  
M a zu rier; inny młodzieniec śpiewał ciągle pieśni 
śwojey kompozycyi, i dla tego nazwano go galero*  
w ym  B eran& erem .

Niedawno doświadczano w P a r y ż u  skutecz­
ności działa parowego, wynalazku P erk in sa , i prze­
konano się, iż działa zwyczayne odpowiadają nie­
równie lepiey celowi.

Ajent handlowy Francuzki w Stam bu le  do­
nosi ztamtąd pod dniem 26 września, iż Porta d. 
i3 tegoż miesiąca zamknęła Bosfor. Okręty, któ­
re już wzięły były ładunek, musiały zrzec się że­

glugi, a te, które potrzebny do tego firman po­
zyskały, musiały go oddać na powrót do kancel- 
laryi Tureckiey. Wylądowanie Francuzów w Mo­
rei nje zrządziło naynmieyszey nieprzyjemności ku­
pcom Fraucuzkim w Stam bule.

A H  G  L 1 A.
L o n d yn  dnia  26 października*

(s Gazety Waneawekiey.)
Powiększenie pokojów Xięcia Rtim berland  

w pałacu St. Jam es, czyni domysł, iż wspomnio- 
ny Xiążę z synem swoim wróci za kilka miesię­
cy do tuteyszey stolicy.

Protestanci wzięli przewagę nad katolikami 
w czasie zgromadzenia dnia 2З b. m* na równi­
nie P e n n e n d e n , jednem ze środkowych mieyse 
Hrabstwa Kentyyskiego: albowiem większość 
dwóch części zebranych obywateli postanowiła po­
dać następującą petycyą do Izby Niźszey Parla­
mentu: „Podpisani obywatele Hrabstwa Ken- 
tyyśkiego proszą, aby im wolno było wynurzyć 
szanowney Izbie Niższey wdzięczność , jaką czują 
za dobrodzieystwa używane pod konstytucyą kra^ 
jową. Patrzą z naywiększym żalem na to, co już 
oddawna dzieje się w Irlandyb i poczytują się za 
obowiązanych oświadczyć szczere i niezmienne 
przywiązanie swoje do zasad protestanckich , za­
sad, które z doświadczenia okazały się naylepszą 
rękoymią wolności cywiluey i religiyney tego 
Królestwa. Udają się do szanowney Izby Z nay- 
pokornieyszą i nayusilnieyszą prośbą o utrzyma­
nie proteśtanckiey konstytiicyi połączonego K ró­
lestwa W całey zupełności.’/  Przeszło 3o,ooo ludzi 
miało się zgromadzić na wzmiankowaney równinie.

Tuteysza gazeta Tim es  mniema, iż powyż 
sza petycya, uchwalona na równinie P en n en d en , 
jest hasłem do kroków rewolucyynyCh w Irian 
dyi; że Irlandya może się wkrótce połączyć z kil­
ku obcemi Mocarstwami, stałemi nieprzyjaciół# 
mi imienia Angielskiego i odstąpić od państwa 
W ielkiey Brytanii. Znayduje się teraz przeszło
5o,ooo woyska liniowego w lrlandyi.

T u u  c  Tt A.
Od g ra n ic  tureckich  p a źd ziern ika *

(ж Gazety Warezawekiey).
Listy z Seres  pod d. 10 b. m. donoszą, iż kil­

ka okrętów wojennych Cesarsko-Rossyyskich mia­
ło stanąć przed Saloniką , celem trzymania tego 
portu w zamknięciu.

Goniec S m y rn e ń sk i  pisze, iż Porta przyjęła 
układ, zawarty w A le x a n d ry i,  względem “S tąp ie­
nia woyska Łgipskiego z Morei*

List od granic Bośnii, pisany d. 18 b. to. u 
mieszczony w Gazecie Agramskiey, Wyraża: „W  
tey chwili odebrano wiadomość, iż Wezyr Bosniy 
ski, Basza o trzech bunczukach, A li  Basza M o ra ł- 
lia  (tak nazwany od Morei) gdzie na ostatku do­
wodził pod Ibrahim ern), przybył do S ara jew a , a 
zabawiwszy tam 3 dni i tyleż nocy, mimo Uczy-! 
nioney mit propozycyi, aby mieszkał w Sarajewie* 
wyjeehał do T raw nika . Był on dawniey Baszą 
W P h ilip p o p o tu , gdzie Odznaczył się łagodnością 
i dobrocią , klóreto przymioty skłoniły! zapewne 
Portę do poruczenia mu ważnego w obecnych o*| 
kolicznośoiach Urzędu Wezyra Bośniyskiego. Nie1 
słychać nic o uzbrojeniu lub wychodzie Bośnia-1 
ków ; panuje zupełna śpokoyność, a na zapytanie 
w tey mierze, uczynione podczas ostatniey rady, 
odprawioney dnia i 3 października w T raw niku ,1 
OŚwiadczyłWezyr,iż czeka firmanu W . Sułtana.’ 

Podług listów i S y r a ,  po odebraniu wiado­
mości, iż ze strony Sułtana i Rossyi zakazane jest 
wyprowadzanie zboża przez B o s fo r , cena zbóżaf 
egipskiego podniosła się na targu tamecznym, na 
19 piastrów; przybywającego zaś Czar nem morzem 
na 22 do 25 piastrów.

Pozwolono drukować. Z  polecenia JJV. Litewskiego Wojennego Gubernatora,, 
Andrzey Sucharski Rzeczywisty Radca Stanu i Kawaler<

w Drukarni Redakcyi*


